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PRZEDPŁATA .Kurjsr Zagłąbia* koaztui* 

w Sosnowcu c odnoszeniem roczni* mk. 2400,
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OGŁOSZEŃ1 A, Za w lenz nonparelowy na 1 
stronie Mk 60, ns 3 str. Mk. 50, na 4 str. Mk.

Adres R ed ak c ji! Administracji: SOSNOWIEC, 
alica Dęblińska Nr 1

W sprawach redakcyjnych Iredektor przyjmą}* 
tn tereuntńw  tylko o d f ia jw  p o łjd o  2 po poŁ

PRENUMERATĘ 1 OGŁOSZENIA przyjmują 
Kantory własne ora* Księgarni* w Zagłębia T*wpółrocza!* 1200 kwartalni* mk. 60S,

— mlesiączni* mk 200. poci tą  mk. 250. — 
Za terminowy drak ogłoszeń, komunikatów 

1 ofiar administracja ni# odpowiada.

35. Nadesłane wiersz garmontony Mk. 73. 
Drobne za wyraz Mk, 10, nsjmniej Mk. 100, Adreo dla depessi .KURJER* -  SOSNOWIEC
Dis zagrań. 110% drołej. K sida podwytka °bo- 
wtąznle wszystkie foi priyjąt* ogłoszenie od 
dnia zmiany cen bez uprzedniego uw iadom ienia.

Administracja otwarta od 9 rano bez przerwy 
do g. 7 wlec*. W niedziele 1 święta od 8 do 10 r.

Akc. .Reklama Polska" w Warszawie 1 wsiy 
stkle Blare ogłoszeń w kraja 1 zagranicą, i

_____ « u  -ao-7 D A  T V
Cen* pojedyńczego egzemplarz* mk* 15* (N* G. Siątku 3 0  SOSNOWIEC, śrad

Antom Urbańczyk
student akademji górniczej w Leoben, b. legjonista  

I ochotnik w ojsk polskich,
po długich i ciężkich cierpieniach, o atrzony św 
Sakramentami, zasnąi w Bogu dnia 20-go grudnia 
1921 roku o godzinie 5 rano, przeżywszy lat 26 

Ekgportac|» z mieszkania przy ul. Sławkowskie) Nr. 9 
w Dąbrowie Górniczej do kościoła parafialnego odbędzie się 
dnia 21 b. m o godzinie 3 po pcłndelu, nabożeństwo żałobne 
odprawione zostanie następne jo  dnia o godzinie 9 rano po- 
czem nastąpi wyprowadzenie zwłok na cmsntarz miejscowy,

Na smutne te obrzędy zapraszają krewnych, przyjaciół 
koftgów pozostali w nieutulonym żalu

1799 RODZICE i  BRACIA

g n s t a v i  z langnerów  
i Cucjan tobo lscy

mają zaszczyt zawiadomić, że ślub ich odbył 
się dnia 17 go b m  w  kościele parafjalnym 

w  Sosnowcu.
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T - w o  FABRYKANTÓW ZJEDNOCZONYCH S
Myliła „SIŁA" w Sosnowcu

ul Chemiczna Nr. 4 - 8 .  Telefon Nr, 105.
Cenę mydła kokosowego jako też łojowego

pełnoprocentowego obniżyliśmy 1786

°  40 P r o c *
Dla uniknięcia nieudatnych podrabiań 
prosimy zwracać baczną uwagę na 
— — — firmę naszą — — —

„ S I Ł A “
wyrsźaie odbitą na każdein kawałku i żądać naszego 
wyborowego towaru we wszystkich składach i sklepach

' i

Wie lici iw iątsczsy  program
Od wtorku 20 grudnia 1921 r. w 2 serjach

BUFFfliiO i Bili  li
1) Kradzież planów aeroplanów, 2) w sieciach awan
turnicy, 3) Walka pilota Buffalo i wywiadowcy 
Billa, 4) W obliczu śmierci, 5) Pochwycenie małe

go Karla, 6) Podstępna ucieczka. 
Wspaniała gra niewidziana dotychczas wystawa.
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Świąteczny program Dla młodzieży dozwolony. 
Od posiedtisłku 19 do 26 grudnie włącznie

BDB JOHNSON POGROMCA CYRKU
atrakcyjny obraz cyrkowy w 6 cz.

Część I. Skradzione papiery. II. Katastrofa na morzu. ID* 
Pogromca w niebezpieczeństwie. IV, W ałka z dzłkleml zwlę- 
rzętami. V. Tragedja cyrkowa. VI Śmiertelny zamach na Johnaona

BACZNOŚĆl BACZNOŚĆ!
NVa św ięta  B ożego Narodzenia

polecam po zniżonych cenach-
WINA, M IO D Y , LIKIERY, KCMAKII WÓD 
KI, rozmaitych firm krajowych i zagranicznych

FRANCISZEK RABSZTYN
ni 3-go jyiafa tir, 18, 1735

bądźmy obywatelami.
Główną podstawą i głów- I 

nym warunkiem praworzęd ] 
nego życia społecznego jest ' 
głębokie pojęcie praw i o* 
bowiązków obywatelskich, 
oraz poszanowanie przez 
tychże prawa,

Nieszczęściem doby o- 
becnej jest Istna powódź 
zakazów, obwieszczeń, rozi 
porządzeó i t p. o treści 
których przynajmniej więk 
szość obywateli ma zielo
ne pojęcie.

I dlatego też spotyka
my się na każdym prawie 
kroku ze smutnym obja
wem lekceważenia, lub nie 

j przestrzegania przez obywa* 
teli róźoych zarządzeń i tp., 
które grożą nawet, przeważ 
nie na papierze, dość znacz 
nemi karami.

Przeciętny „porządny" 
obywatel tyle popełnia co
dziennie przestępstw, że 
staje się godnym miana nie 
bezpiecznego przestępcy, 
kt5ry większą część swego 
żywota musiałby przepę
dzić „pod kluczem”, bo ma 
jątek jego niestsrezyłby na 
zapłacenie wszystkich prze 
widzianych kar pieniężnych.

A dlaczego tak się dzie 
je? Dlatego, że u~nas za 
dużo jest zakazów, których 
prawie nikt nie przestrze

gą, przez co wyrabia się 
nieposzanowanie i lekcewa 
żenie zarządzeń władz i za 
traca się powoli pojęcie o- 
bowiązków obywatelskich 
oraz zaciera się granica, 
oddzielająca to „co wolno”, 
od tego „co jest zakai 
zane”.

Smutniejsze jest jednak 
to, że częstokroć naw at 
przedstawiciele ładu i po
rządku nie przestrzegają 
własnych rozporządzeń.

Powyższe o b j aw y są 
smutną spuścizną po by* 
łych rządach okupacyjnych, 
któreśmy wydrwiwali i do 
zarządzeń których prawie 
nikt się i nigdy nie stoso1 
wał — chyba pod przymu' 
sem.

Ogłaszali austrjacy re
kwizycję klamek, kółek, ron 
dli, wanien, samowarów itp. 
a myśmy się śmieli z tego 
i z ich rewizji, dając dzia< 
dom figę, tak, że powraca 
li oni z obław miedzianych 
z bardzo nikłemi rezultata* 
mi, gdyż reszta była... za* 
kopana.

Chcieli oni nam konfi 
skować mąkę, cukier i t. p. 
a myśmy to bardzo spryt* 
nie chowali.

Zabraniali nam w pew
ne dni jadać mięso, a po

cichu kto miał pieniądze, to 
mięso zajadał.

I wiele, wiele innych jesz 
cze przykładów przytoczyć 
by można.

Ale wtedy mieliśmy do 
czynienia z wrogiem i wy 
prowadzić*go w pole, okpić 
jak się tyiko dało — to 
było nawet zasługą.

Dziś jednak jest inaczej!
Mamy własny Rząd wła 

sne Władze i zarządzenia 
tychże winiśmy bezwzględ
nie szanować i wypełniać.

Niestety tak nie jest, bo 
dążność do „omijania” róż 
nych przepisów i zarządzeń 
weszła poniekąd w przyz
wyczajenie.

1 czyniąc tak, nie zdaje 
my sobie nawet sprawy z 
tego, że popełniamy w każ 
dym bądź razie przestęp
stwo.

Parę drobnych przykła
dów.

Przyzwyczailiśmy się (jesz 
cze za czasów „taty") ku* 
pować „niebanderolowane** 
papierosy, a czynimy to rów 
nież i dzisiaj nie zdając so 
bie z tego sprawy, łe  na 
tern traci Skarb państwa, 
łe  ssmi przyczyniamy się 
do tego.

A przecież papierosy w 
opakowaniu „niebieskiem”, 
„żółtem” i t. p., spotykamy 
wszędzie: u"urzędników i dy 
gnitarzy różnych dekasterji 
u funkcjonarjuszy policji, 
którzy winni zło tępić, u 
sądowników, tych stróżów 
prawa i wielu, wielu jesz
cze innych.

Na powyższy temat mo 
gę przytoczyć fakt, że kie 
dy w jednym z lubelskich 
sądów była rozpatrywana 
sprawa jakiegoś żydka, po 
ciągniętego do „odpowie 
dzialności” za sprzedaż nie 
banderolowanych papiero 
sów, to panjwie ławnicy 
omawiając wysokość kary, 
palili najspokojniej w świe 
cie (w gabinecie narad) wła 
śnie niebanderolowane pa 
pierosy.

I zaciągnąwszy się dy 
mem niebanderolowanego 
papierosa skazali owego 
żydka za sprzedaż.,, nieban 
derolowanych papierosów, 
które być może u niego 
nawet kupowali

To wszak więcej jak 
ironjal

A teraz drugi przykład.
Istnieje zakaz, iż wódki 

nie wolno sprzedawać od 
godz, 3 po poł. w sobotę do
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godz 10 rano w pomedzia 
lek.

Zarządzenie te  ma i awo 
je dobre strony, ale ujem 
nycb ma wiecej.

Zarządzenie to pozwala 
każdemu upić się o godz 
2 m, 59 w poi. w sobotę 
i wyprawiać o godz. 3 bre 
werje, albo też pozwala ku 
pić mu przed godz 3 bu 
telkę wódki (zamiast kielisz 
ka) i również się upić.

Praktyczniejsze by było 
aby pijani i właściciele re 
stauracji, gdzie gość się u* 
lulał płacili kary: pierwszy 
za to, że się upił, drugi za 
to, że dał mu tyle. iż mógł 
się upić.

Nie oto jednak mi idzie 
bo jest to sprawa zasadni 
czej dyskusji.

Idzie mi o to, że b a r
dzo, bardzo wiele osób, na 
w et urzędowych, nie stosu
je się do powyższego za* 
kazu.

I czy to  sobota, czy to 
niedziela ludziska piją naj- 
spokojniejj tylko piją ina
czej — piją po c i c h u ,  
gdzieś w ukryciu — piją 
więcej nawet... bo przecież 
pić nie wolno,

Wiadomem j e s t  rów
nież powszechnie jak spryt 
nie się niektórzy urządzają 
aby nie płacić podatku kon 
sumcyjnego, chociażby na
wet minimalnego.

W ódki i likiery wiezie 
się jako ocet lub naczynia 
kuchenne, co odbija się u* 
jemnie na finansach miast 
które i tak  robią bokami.

Ukrywa sie faktyczną 
cenę kupna i sprzedaży nie 
ruchomości, aby również u* 
nikać pewnych opłat.

Masowo są przyjmowa
ne różne pokwitowania (czy 
to  w sklepach, czy na po” 
kwitowaniach za opłacone 
kom orne i t. p.) bez opłat 
stemplowych,

Czy wiele dał również 
podatek od" przedmiotów 
luksusowych? S ą d z ę ,  że 
nie!

Sam osobiście musiałem 
się kilkakrotnie upominać 
o pobranie odemnie tej o- 
płaty, bo sprzedający nie po 
liczył je j . . .  t y l k o  przez 
grzeczność.

A  przecież przykładów 
takich możnaby naliczyć już 
nie setki, ale tysiące.

Na tym jednak t r a c i  
sksrb  państwa, tracą mia
sta, tracimy my wszyscy, ja 
ko obywatele Rzeczypospo 
litej.

I raz trzeba skończyć 
z temi anomaljami, raz mu 
simy się zdobyć na tyle cy 
wilnej odwagi, 'aby wszę
dzie i zawsze szanować i 
przestrzegać prawo, aby 
głośno i stanowczo dom a
gać się tego od innych.
. Musimy pod tym wzglę 

dem stanąć na Szczytnem 
stanowisku prawdziwych o- 
bywateli k r  a j u i popierać 
Rząd w jego poczynaniach

Z drugiej’znow s t r o n y  
Rząd nasz i władze wyko 
nawcze powinny iść w kie 
runku normowania stosun

ków życiowych, w pierw
szym zaś rzędzie powinien 
dążyć do stopniowego kaso 
wania różnych ograniczeń 
skrępowań, różnych „nie 
wolno*' i t  p.

Przeżywamy okres o d 
budowy Państwa i tworzy 
my to Państwo prawie z ni
czego, więc wszyscy razem 
wszyscy wspólnemi siłami

do tejprzyczyniajmy się 
odbudowy.

Aby cel ten osiągnąć 
— nie oglądajmy się na 
wielkie rzeczy, lecz na
wet w drobnych, codzien 
nych sprawach życiowych 
bądźmy zawsze i wszędzie 
prawdziwymi obywatelami 
kraju.

J. P.

Hosi „patrioci" za sranicq.
W  „Gizecie Kaliskiej* czy

tamy:
Wielu polaków, udających 

lub nlandającjcb patrjotów, jak 
wiadomo, » chwilach najcięż- 
azych dla Ojczyzny używa 
wy frczaau i wydaje nie mar 
k), lecz franki, dolary i fanty 
tak drogie dla naa na obczyź
nie. Nicea, Monte Carlo 1 inne 
miejscowości Riv!ęry roją się 
od polaków. Zdrowe spoleczeń 
•two polikie wyparło się 
te) kategorji rodaków, którzy 
powrócą do naa wtedy jak bę 
dzie „porządek* w kraju

Ludzie ci Jednakie zamiast 
siedzieć cicho i nie wtrącać się 
do spraw naszych chcą jeszcze 
nas uczyć, prawią morały, a 
nawet żądają, aby „aljanci* 
prowadzili naszą nawg pań
stwową.

Na dowód tego w ostatnim 
numerze,, paryskiej „Polonji* 
czytamy następującą odpo 
wiedź od Redakcji, którą po
dajemy w całości. Żałować jed 
nakto należy, źe „Polonja" 
była na tyle dyskretną i nie 
podała nazwiska Zaprzańca, 
lecz tylko pierwsze litery. Naz 
wieko to kwalifikuje sig naj
zupełniej do listy zdrajców, 
którzy zgubili naszą Ojczyznę 
za czasów Stanisława Augusta 
i w r. 1833 — im.

Odpowiedź brzmi jak nas
tępuje:

P. L. K... mu ?w Nicei. Mi
mo że nie jesteśmy zbytnimi 
optymistami, obaw Sz. Pana 
co do rychłego upadku Poliki 
z powoda |ej gospodarstwa, 
nie podzielamy. Z rady Pań
skie) aby Polonia wpłynęła na

Aljantćw, iżby wzięli na sie 
bie prowadzenie Polski, a 
więc Ameryka koleje. Aoglja 
skarb, a Francja pocztę, nies
tety skorzystać nie możemy. 
N'ech Sz. Pan im sam to za 
proponuje. Zgadzamy się z 
Nim, że o ile dyrektorowie ko 
lei w Poznańikiem żyją nad 
•tan i o ile oni spowodowali, 
le  tamtejsza dyrekc|a kolejo
wa wykazała 50 miljonów de
ficytu, to należałoby ich uka
rać, ewentualnie nawet „po
wiesić na głównem m<ejscu w 
Poznaniu*, jak to Sz. Pan pro
ponuje. Ze Sz. Pan stracił na 
spekulacji markami polskiemi, 
bardzo nad tem bolejemy, ale 
któryż spekulant dzisiaj nie 
traci? Cieszymy się nlewymow 
nie, le  pomimo tego wszyst
kiego, Sz. Pan spędza na R i
wierze czas przyjemnie, eks
portując swój towar do Ame
ryki i że to Ma zabiera 
wszystkiego jeden dz eń na 
tydzień. Chętnie byśmy się z 
Sz. Panem na tak przyiemne 
i nie nużące zajęcie zamienili 
zwłaszcza że w Paryżu daleko 
zimniej ebecnie, niż w Nicei, 
a obecną notatkę piszemy w 
niedzielę, nie znając nawet 
spoczynku świątecznego.

Takich to patrjotów za gra 
nicą ma Polska. Dla Nie) pie
niędzy nie mają. Lokować ka
pitałów w przedsiębiorstwach 
i konsorcjach krajowych nie 
chcą, bo Polska dla nich to 
„niepewna* rzeez. Ale mil jony 
zarobione na spekulalcjacb 
tracić bezmyślnie na Riwierze 
i w stolicach zagranicznych u- 
mieją...

Raili o konfirmeji m szjagtoiskitj i o Stlmsii*
Radek pisze w „Prawdzie* 

moskiewskiej: Mimo swe] nie 
obeonoścl na konferencji, R o
sja sowiecka nie przestaje być 
jednym z rozstrzygających 
czynników w sytucji, z jak'ej 
stara się wyplatać konferencja.

O ile delegaoi zechcą przy 
jąć poważne uchwały w spra 
wie rozbrojenia na lądzie kwe 
•tli D. Wschodu, a głównie— 
odrodzenia wszechświatowego 
—nie uczynią n c bez udziału 
Rosji sow.

Prawdopodobnie państwa 
zwycięskie zechcą utworzyć 
wspólny front w kwestji rosy) 
skiej. Zobaczymy jakiego ro 
dzaju będą te uchwały, £tym- 
czaaem ograniczymy się do 
•konstatowania faktu, że te 
arcy-chrześcitńskie rządy, zda
jące sobie doskonale sprawę, 
że będą kiedyż zmuszone wejść 
w porozumienie z Rosją so
wiecką, odkładają tę”chwilę z 
dnia na dzień i czekają aż nę
dza w Rosji sowieckiej wzroś 
nie do takiego stopnia, że bę
dzie Jona zmuszona poczynić 
wszelkie ustępstwa na korzyść 
państw kapitalistycznych. Pier 
wszą troską Ententy było nie 
dopuszczenie do zbliżenia się 
Niemiec z Rosją. Teraz znów 
chcą gzaproponować LNiemcom

immim
Agitacja niemiecka na 
Górnym Śląsku nie ustaje

PARYŻ, „Journal" za
mieszcza artykuł, w którym 
oskarża rząd niemiecki o 
wysłanie na Górny Śląsk 
w składzie delegacji nie
mieckiej dla rokowań z 
Polską — także 20 urzę* 
dników tajnej policji, kto* 
rych zadaniem jest uprawiać 
agitację wojenną i polity
czną.

P orozum ien ie  co do w a 
lu ty  n a  G. Śląsku.
W ARSZAW A, (tel. wł.) 

Dzienniki niemieckie poda 
ją, że prawdopodobnie zo
staną usunięte róźoice zdań, 
ujawnione przy rokowaniach 
polsko - niemieckich nad 
sprawą waluty na G. Ślą
sku. Prawdopodobnie bę 
dżie osiągnięte porozumienie 
w sprawie likwidacji gospo 
darki państwowej niemie
ckiej. Pewne ustępstwa 
poczynione zostały przez 
delegację polską.

TELEGRAMY.
Sll8!6]f|l| prOGII.

LUBLIN, (wł.) Odbył 
się tu proces przeciw Zw. 
zawodowemu o działalność 
komunistyczną, antypań
stwową. Rozprawa ujawni 
ła tak niezbity i obciążający 
materjał, ‘e Tow. natych
miast zostało rozwiązane. 
Sześciu głównych członków 
związku nie stawiło się do 
rozprawy, ponieważ ulotni 
li się z obawy przed nastę 
pstwem rozprawy.

Povstinii i flroźjzii oa 
Ukninii.

aby odrodziły gospodarstwo w 
Rosji sowieckiej na rachunek 
długów, jakie Niemcy mają 
•płacić Entencie. O ile Niem 
cy zechcą wziąć udział w odro 
dzeaiu życia ekonomicznego 
Rosji sowieckiej, podług na
rzucono! im skali, zdołają uczy 
nić w tym kierunku na wła
sny rachunek o wiele więoej. 
A  wszystko to musi się dziać 
za zgodą Ententy. Obawiamy 
się, że przy pierwszej sposob
ności Francja oświadczy: „Oto 
jest spisek niemiecko - bolsze 
wieki; pan Stines chce od jed 
nego zamachu uczynić z Nie
miec wierzyciela zamiast dłuż
nika. Los jednak silniejszym 
jest od chytrogo btinesa; Niem 
cy są państwem zadłużonym i 
na tem polega wspólność ich 
losu z Rosją. Nie wyklucza 
to oczywiście możliwości, aby 
Niemcy nie miały się przyczy 
nić do ekonomicznego odro
dzenia Rosłi sowieckiej, tross 
cząs się Jednocześnie o roz
wój własnego życia gospodar
czego. Uczynić to tylko w 
każdym razie mogą, wypełnia
jąc swe zobowiązanie wzglę
dem Ententy w formie samo
pomocy, jaką sobie dać wza
jemnie mogą oba zubożałe pań 
•twa*. Russpr.

KIJÓW , (Russpress), 
W yniki ekonomiczne osta
tniego powstania na Ukra
inie charakteryzują ceny 
produktów przed i po pow 
staniu: w końcu październi 
ka na rynku kijowskim pła 
cono: 1 f. chleba razowego 
— 1500 rb., białego —
3800 rb., dziesięć jaj 15000 
rb., 1 f. masła — 25,000 
rb. W  końcu listopada: 
1 ł. ohleba razowego 2700 
rb. 10 jaj — 25,000 rb., 1 
f. masła 55000 rb.

l i n i z  H i prlżin|»...
RZYM. (AW.) „Corrie- 

re della Sera* donosi w 
związku ź konferencją pre
zydentów Austrji i Czecho 
słowaoji na zamku Lama, 
że Benesz zamierza utwo
rzyć blok państw sukeesyj 
nych b. monarcbji austrja 
cko-węgierskiej pod naczel 
nem kierownictwem Cze* 
chosłowacji.

cie rosyjskim, który obej- £  
muje wydatki na dziewięć 
pierwszych mięsiecy roku 
1922 preliminowano 181 
trylionów^ rubli sowieckich.

IliB cj pod i n ż u l t n  
l i | i a i i i | .

BERLIN, (wł.) N . osta 
tniem posiedzeniu sejmu 
Rzeszy, zdawał Ratchenau 
sprawozdanie ze swej po
dróży do Londynu. Na 
posiedzeniu tem byli obe< 
cni poraź pierwszy wszyscy 
ministrowie w komplecie 
Rokowania z Londynem 
były otoczone wielką taje
mnicą i dotychczas nic nie 
zdołało się przedostać do 
wiadomości publicznej. Kan 
clerz Wirtcb robił również 
wobec reprzezentantów pra 
sy tak tajemiczc miny, źe 
giełda, która od decyzji ge 
newskiej przyzwyczaiła się 
dopessymizmu odpowiedzią 
ła nową zwyżką dolara ze 
162 na 187. Rokowania 
Londyńskie mają być jesz
cze raz przedmiotem spe' 
cjalnego posiedzenia Rady 
ministrów. Prasa jednak 
zachowuje się bardzo opty 
mistycznie i zapowiada, źe 
rokowania te będą miały 
dla Niemiec niezwykle w a
żne znaczenie i dadzą się 
odczuć w najlepszym razie 
dopiero po kilku tygodniach 
Opinja publiczna w Niem
czech żyje więc pod wraże 
niem tajemnicy i gubi się 
w kombinacjach na temat 
moratorjum, zniesienia dłu
gów wojennych, nowych 
horoskopów handlowych 

p. *

} i
*

i t

T rjljm o ti t u to t  Rn|l.
WIEDEŃ, (AW.) Z Mo 

skwy donoszą, że w budże

Kiailil Wllińikl ■ f i r i z i i l i
(W.A.P.) W  W ar stawie 

powstał Komitet Wileński, 
który m a.na celu przepro
wadzenie rejestracji osób, 
mających prawo udziału w 
wyborach wileńskich, a 
zamieszkałych bądź w W ar 
sza wie, bądź też poza W ar 
szawą na terytorjum R ze
czypospolitej. Prócz tego, 
zadaniem Komitetu jest uła 
t wienie zamieszkującym w 
stolicy i w państwie pol
skim mieszkańcom WileńT 
szczyznv wyjazdu na wybo 
ry oraz zgromadzenie fum 
duszu na potrzeby związa 
ne z tą akcją. Komitet 
Wileński rozpoczął już Ą 
urzędowanie w gmachu 
Ratuszu. W ybrano prowi
zoryczny sekretarjat. złożo 
ny z pp. Hempla, Gawliko 
wskiego, Bychowęa, Lisów 
skiego, Wasilewskiego, O* 
bjezterskiego i Niedzielskie 
go. Komitety podobne po 
wstały już w Poznaniu, By 
dgoszczy, Toruniu, Krako
wie i Brześciu Litewskim. ANa mocy porozumienia 
Generalnego Komisarza 
Wyborczego p. Zabierzów’ 
skiego z poszczególnemi mi 
nisterjami w Warszawie# 
mieszkańcy Wileńszczyzny 
po udowodnieniu prawa 
głosowania ‘.otrzymają bez
płatny przejazd z po szczegół j 
nych dzielnic Polski do 
Wileńszczyzny.
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4ziił miiBli liim liekiigo 
i Bdińsku.

uD A Ń SK , W obec te- 
że między przedstawi- 
imi Polski i Gdańska 
mogło dojść do porożu 
kia c o  do ostatecznej 
pretacji postanowień 
isji rozdzielczej, tyczą 

a  się podziału broni, 
łanowiono przekazać tę 
w ę  sądowi rozjemcze- 

Gdańsk wybrał przed 
'icielem swoim p. Gu- 
a Leltvre, inżyniera 

kolejowego orleańskie 
Delegaci polscy zgo- 
się na ten wybór.

Uiści i i i  chcą [eshiś do 
S oid ipii.

iUDAPESZT, (Russp- 
. Minister spraw za 
licznych, hr. Banff y 
'iadczył, w komisji par- 
'tntu dla spraw zagrani 
h h ,  że powrót Wą- 
* zakładników z Rosji 
Oleckiej ulega zwłoce 
'ego, że niektórzy w ę- 
^cy komuniści jacy mie 
'>ćwysłani z W ęgier do 
Si sowieckiej wzdraga 
się jechać do komu- 
ornego raju.

t? Z i i n d  ruskich.
RAKÓW, „Nowa Re 

'a*, dowiaduje się, że 
[daj odbyło się we 
wie ‘burzliwe posiedze- 
bkralńskiego Komitetu 
>djs ^ o .  Tematem ob 

sprawa polsko* 
“iego porozumienia. Pod 
\  dyskusji były trzy 

!raty, wygłoszone przez 
j  Oleśnickie >, znanego 

**» najzawz.ętszych ar- 
f ó w  „Ukr. Wistnyka*, 
^ederciowa i dra Bara- 

W szyscy wskazywali 
Odszedł czas pertrakta 
,* Polakami, przedstawi 

młodzieży jednak wy 
ali wielką awanturę, 

pobiciem „ugodow- 
Stanowisko młodzie 

Popierał dr. I. Kiwelak(?) 
*'ąki jego interwencji 
żalono rezolucję, nie 
^szczającą żadnych ro- 
ł*ń z Polską, 

k^wycięstwo to nieprze 
ufnych* nie jestnowiną. 
k . charakterystyczne, że 

^pało oprzeć się terory- 
pajdokratów'.

X  Z braku węgla, w dyrekcji 
kolei Lwowskiej ograniczono 
rucb pociągów.

X  Ferje Sejmu rozpoczęły 
sic w sobotę i trwać będą do 
10 stycznia 1922 r.

X  W związku.z skcją wy
borczą, wkrótce przybędą do 
Wilna p.zedstawicile pism fran
cuskich i tngielskicb, a mianowi
cie: .Matin* (Dell), .Journal*
(Herbert), .Morning Post* (Vordt) 
.Times*, .Daily Telegraph , 
.Manchester Gnardian*, „Daily 
News . Prócz tego oczekiwany 
jest przyjazd dziennikarzy poi 
skicb z róinych dzielnic Polski 
pomiędzy innemi zbiorowa wy
cieczka prasy prowincjonalnej:

X  Ustępujący szef francu
skie) misji wojskowsj w Polsce 
gen. Niessel, wyjeżdża z W ar
szawy d 28 b. m.

X  W parlamencie niemieckim 
niezawisła frakcja socjalistyczna 
wniosła interpelacje, czy rząd 
nakazał aresztowanie Ludendorf*, 
który, jak widać z procesu Kappa, 
dopuścił się zdrady stanu. Luden, 
dorf powinien być pociągnięty 
do odpowiedzialności.

X  Połowa północna wyapy 
Irlandji, Ulster — dopomina tię 
u Izby gmin, aby między Irlan- 
dją a Ulster przcprowodzona zo
stała granica, gdyż to stanowi 
podstawę bytu Ulsteru. Obrady 
nad tą kwestją toczą się dalej.

X  Z Rzymu donoszą: W  
związku z ostatnie mi antyangiel- 
skiemi demonstracjami w Indjach 
podczas pobytu angielskiego na* 
stępcy tronu, —aresztowano prze
szło 600 osób, w te) liczbie naj
wybitniejszych natablów i agi
tatorów.

X  Rząd aastrjacki przesłał 
komisji międzysojuszniczej w Szo) 
proniu urzędową notę, w której 
oświadczają, iż nie może uznać 
wyaiku plebiscytu, i że uchyla 
się od wsząlkiej odpow.edzial- 
ności.

09 Administracji.
W ain* d la  sp ó ź n io n y ch

Ponieważ kiltu 'zainteresow a
nych zgłosiło się do nss z ogło
szeniami do przedświątecznego 
numeru „Kurjera Zagł ktirych 
już nie mógł śmy przyjąć z po
wodu spóźnionej jpory postano 
wiliśmy w dniu wigilijnym wy
dać numer świąteczny w podwój 
rej objętości aby, dać możność 
przypomnienia się klijenteii tym, 
którzy się spóźnili.

Ogłoszenia przyjmuje Admi
nistracja tylko do piątku do go
dziny 12 w południe.

K R O N I K A .

t o m k o
teleonflezita .

Zamieszkali w Gdańsku b. 
i *tele niemieccy, mają zło- 
l  9 stycznia 1922 r. cświad- 
.'*] czy optują na rzecz oby 

i#tWa niemieckiego.

^  Urzędnicy ministerstwa 
w*wnętrznych zbierają 

*0 na ufundowanie cegieł- 
^•wolskiej imienia b. mioi-
Skulsklego.

V. Wfcrew informacjom so-

Cl  p. Sawinkow ud«ł się
r*Kl Czeskiej nie do Finlan- 
'  Londynu, gdzie biwi do-

— Od r e d a k c j i. Wszyst 
kich Sz. naszych Współpracow
ników Czytelników 1 korespon
dentów, którzy zamierzają nam 
nadesłać muterjał świąteczny (re
dakcyjny) do numeru wlgilłjae- 
go prosimy o pośpieszenie się 
z nadsyłaniem ręko&Isó*, bc- 
wiem przyjmować będziemy ie 
tylko do piątku rana do godz. 
11-ej przed południem.

— 5 9  c i ą g n i e n i *  M i l jo -  
n ó w k i  Podczas sobotniego 
ciągnienia mijonówkl, z koła 
wyszedł następujący numer: 
3,066,100.

— S p raw y  h a ca rstn ra .
Naczelnictwo Związku H ar
cerstwa Po’skiego podaje do 
wiadomości osób zainteresowa 
nych, Se nroczyste nabożeń
stwo dla uczestników Zjazdn 
W alnego Z.H.P. przy udziale 
drużyn warszawskich odbędzie 
się dni* 29-go b.m. o gudz. 9 
rano w kościele Karmel,tów. 
O twarcie Zjazdn nastąpi tegoż 
dnia o godz. 11 w W ielkie] 
sali Centralego Tow arzystw a 
Rolniczego (Kopernika 30). W  
•prawach kw ater dla przyby
wających z prowincji, oraz 
wszelkich innych sprawach 
Zjazdn, zwracć się należy do 
aekretarjatuNacz. Z.H.P. (W ar 
ssawa, Al. U jazdowskie 37 
m. 12) od 9-ej do 16-ej co
dziennie, a od 27 b.m. począw
szy — do Blnra Zjazdu, k tó 
re będzie czynne od 11-ej do 
14 ej i od 17 ej do 20-e| w 
lokalu Zarządu Oddziału W a r
szawskiego. (Chmielna 26). 
Legitymacje dl* członków Zjaz 
du i gości, wydawane będą 
przy wejściu na salę obrad 
lub wcześniej w  Biurze Z jaz
du. Osoby przybywające na 
Zjazd 28 go b .m , będą mogły 
zwiedzić W arszaw ę, prosimy 
tylko o wcześniejsza zawiado
mienie. Program  Zjazdu test 
wydrukowany w Ni 32 »“ tI-* 
cerza* (do nabycia w admini
stracji — W arszawa, Trangot 
ta M  2).

«. Z jazd  la k a r z y  m laj  
a k i o h .  Przypominamy, że Zw. 
miast polskich w dniach i 8,29

1 30 stycznia 1922 r. zwołuje 
do Warszawy zjazd lekarzy I 
d z ia ł tczów sanitarnych miejskich 
mający na cela c mówienie środ 
ków, zmierzających do padnie 
sienią stano sanitarnego miist 
naszych. Bil szych Informacji 
udzielają: Biuro Zw. miast, Mlo 
d wa 7, craz Wydział zdrowia 
m. st. Warszawy, Zgoda 10”.

— Z a p o m o g a  Ś w ią te 
c z n a  d la  israędnikówr.
Na posiedzeniu Rady Ministrów 
uchwalono przyznać urzędolkom 
jaństwowym, tak cywilnym jak 

wojskowym, jednorazową zapo
mogę świąteczną wedle następu
jących wymlsrów:

Urzędnicy kategorji służbowej, 
w mleUcowośc’«eh klasy 

I 11 III IV
I v  18000 16fl( 0 150C0
V—-VI 16500 15000 13500 

VII i VIII 15000 135C0 120( 0
IX i XI 1C500 90u0 7509

Niżsi funwejonarjusze stopnia 
1 I 2 7500 6000 4500
3 i 4 9000 7500 6000
5 do 9 10500 9000 7500
Oprócz tego otrzymują pracow
nicy państwowi o He jnle są sa 
motał dodatek ‘rodzinny, wyno
szący dla rodzłay

małej 3000 2700 2400
średniej 5000 4500 4000
dużej 7000 6500 6000

Odpowiednie dodatki otrzymują 
■rządnicy kolejowi, policji pań
stwowej, sędziowie, profesoro
wie i nauczyciele wszelkich 
szkół państwowych.

— Z w o ln ien ia  k o b ie t  
at u r z ę d ó w  w o js k o w y c h
Wskutek rozporządzenia Mini
sterstwa Spraw Wojskowych, 
wszystkie kobiety pracujące w 
blnrach wojskowych zostaną 
zwolnione, a pozostaną tylko 
wdowy 1 sieroty po poległych na 
wojnie. Resrtę miejsc zajmą 
zdemobilizowani oficerowie.

_  S ta r o p o lsk im  z w y 
c z a je m , W „Gońca Często
chowskim* czytamy, że jedna z 
pań, zamieszkałych w Częstocho
wie, pochodząca z Wilaa, postu 
nowiła przygotować w dzreó wl 
gllji Bożego Narodzenia wieczerzę 
dla!2 osób, znajdujących się w kry

tycznych warunkach materjalnych 
1 nie mogących sobie urządzić
takiej wieczerzy. Na terenie 
miast Zagłębia znalazło się wie
lu uchodź rów z kresów, wielu 
b. żctalerzy, kźórzy, nie rosła 
dając tu swyrh rodzin, nie bę 
dą mogli zasiąść przy tradycyj
nym stole wigilłlnym. Czy oso
by zamożniejsze na przeciąg kil 
ku godzin w dala wlg lijnym w 
Sosnowcu 1 Innych m intsch nic 
mogłyby w podobny sposób
przyjąć opłatkiem! tych, którzy 
nie będą mieli gdiie spfdzłć
wieczora wigilijnego. Gdyby
każdy zamożniejszy dom *przy* 
jął po klika osób do stołu, mo
że bezdomal uchodźjy, najczę
ściej Inteligenci uczuliby, że 
s ołeczeńsiwo polskie o nich pa 
mięta I dolą; Ich się interesuje... 
Zełoszenia osób, które zechcia
łyby przyjąć na wlgHję nie ma
jących grodzią w Zagłębiu zde
mobilizowanych ż o ł n i e r z y  i 
uchodźców 1 zgł iszenla tych 
ostatnich mogłyby przyjmować 
miejscowe administracje pism. 
Rzacamy myśl uczczeń1 a  w ten 
sposób święta Narodzenia Chry
stusa w wolaej jas Ojczjźaiz!

—- K a len d a rz  „Inw ali
da*. Zarząd Główny Związ
ków Inwalidów W ojennych 
Rrzeczypospelite] w ydaje w 
maren 1922 r. wielki kalendarz 
przyczem dochód ze sprzed ży 
tegoż i z ogłoszeń przeznacza 
się na rzecz przysporzenia fan 
daszów najbiedniejszej w ars
twie społeczeństwa, która po 
siedmioletnich krwawych zm t 
gani ach wojennych, obecnie 
cierpi niedostatek. 'W arstw ą 
tą — to inwalidzi w o|enai. 
Któż się z nim ole spotyka? 
O kuli wychodzą złamani na 
dachu, wyczerpani, młędzy 
zdrowych braci, aby swoim 
nieszczęśliwym w ygiąłem  oba 
dzić sumienie rodaków. Samo 
wszakże obudzenie snmionia 
wywołać must zrozamienie do
li krwawych ofiar wojny, a w 
następstwie tego spowodować 
czynną dla nich pomoc w każ 
dym kierunku. Administracja 
w ydawnictwa (W arszaw a •— 
Leszno 58 m. 4. telef. 69-00) 
przyjm nje wszelkie ogłoszenia 
do w sp o m n ian eg o  kalendarza 
jako te* zamówienia na kalen
darz. Reprezentantem wydaw 
nictwa na Zagłębie Dąbr. jest 
p. Józef Baranktwicz. Sadzi, 
że ’przemysłowcy i kupcy Za
głębia nie poskąpią grosza na 
ogłoszenie swych lirm w ka 
lendarzu czem dopomogą Jed
nocześnie inwalidom,

malcają specjalne tańce. Orkie 
strę poprowadzi p. D. Brjgel 
man

W piątek ostatnie przedsta
wienie przedświąteczne. Daną 
będzie premjera najpopularniej
szego dziś antora, Stefana Kie- 
drsyńsklego „0:zy księżniczki 
Fathmy* sitaka grana z olbrzy
mie m powodzeniem na wszyst
kich polskich scenach,

Przystą iona do prób sztuki 
z żyda Krakowa „Krowodenkle 
zuchy*. N i nadchodzące święta 
dyrekcja .szykuje specjslay na* 
der arozmticony repertuar.

— „Ósma żona Sinobrodtgo* 
w Dąbrowie, u 'a  te się dziś na 
przeasUwieniu w teatrze „Ko
meta*. Będzie t )  zarazem ostat
nie przedświąteczne przedsta
wienie N istę .ne przedstawię- 
ple w poniedziałek (drugi dzień 
świąt) o.doborowem, specjalnie 
świątecznem programie.

— „Szpieg Francji* w Bę
dzinie dm y będzie na jutrzejsze 
bzwartkowe przedstawienie.

— „Suiamita* w Będzinie 
ukaże sią po raz pierwszy w 
nadchodzący piątek.

M Y  SKLEP3 ?
pod lirmą

Frim I Szarf
SOSNOWIEC, 

ul. Modrzejowska Ms 18-

Gwiazdkowa wysprze 
daż palt zimowych 
damskich i dziecin
nych w ogromnym 
wyborze po cenach 
konkurencyjnych, po- 
— cząwszy od —

marek

1.500
jak również wielki wy-' 
bór palt pluszowych, 
towarów bławatnych fi
ranek it.p. po bardzo
— nizkich cenach —
— Przyjdźcie — 
i przekonajcie sią.

1716Z ta tro  Jt- Cnrsccklego.
(Komunikat).

Dziś przedstawienia nie fcę- 
dzłe. Jatro w czwartek po raz 
pierwszy efektowna operetka 
Offeabacia „Orfeusz w piekle* 
z pp, Bmecką, Jóreiowiczową 
Górecką, L'nkowska, KWelew 
ską, Wyborowską, Józefowiczem 
Nawrockim, Zakrzewskim, Win 
klerem, Orlińskim, Warchałow- 
skro, Nowakowskim I Innemi 
na czele.

Akt pierwszy I czwaity uroz

t  ..........
1 Poleca się Szanownej Klijenteii Szale, garnitury.

I trykoty, krawaty, wstążki, chustki, c h u s te c z k i,  far
tuchy i wiele innych Dla kupców po cenach fa

brycznych! w s tą ż k i,  taśmy, knoty, nici.
UWAGA! Sklep chrześcjański przy ul. Modrzejow- 

skiej Nr. 43 nowy dom
DUSłA

L ak arz-d en tya ta

Maria Bi!nj*Szlachta
przyjmują od godziny 2*ej 

do 7*ej po poł.
S osnowiec Małachowskiego 16

Najkorzystniejsze kupno
«  io«tt olvorzosyn ik lip ii S sU n tir jiiy i

Z poważaniem
STANISŁAW
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B t c z n o ś ć ! UWAGA: Z ia c z n  zniżka c i i!
Z aw iadam ia się w szystk ich . aby przy daw ania kapeluszy do prsefa 
Bonowania żądali dokonania tego t j lk o n a  welur t). półplusz „Ilu- 
strier* k tó ry  w yrabia od zw yczajnych w ełniane na  półplusz znana
firm a „M Bergman* w Sosnow cu przy ul. Modrzejowskiei
Nr. 15 w podw órzu, gdzie przefaaonowuje się i farbuje kapelu

sze dam skie, m ęskie i dziecinne.
Jako długoletn i ftchow iee, gw arantuje za solidna w ykona

nie pow ierzonych mi ro b ó t i posiadam  m nóstw o podziękow ań. 
Proszę zw rócić baczną uw agę na firmę

w Sosnow cu
ul. Modrzejowska 15 

w podwórzu. — — 16S2
JH. Bergroai»

o■«; a.
U l

w tear
p i

w . , . v . V i m w . w {
mm Ceny zniżone! “B

i
MYDŁA TUALETOWE, WODY KQLONSKIE, SZCZOTKI 

0 0  UBRANIA, SZCZOTKI DO GOSPODARSTWA 
DOMOWEGO, WYCIERACZKI 8ZCZ0TK0WE

polecają składy apteczne 1706

n

i

ja
]K. Jagiełłowicz

3-go Maja 22. i V  Jagiełłowicz
Renardowska 47. E!
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poborze opłat targowych w Będzinie
Uchwalony na posiedzeniu Rady Miejskiej 
os. Będzina dnia 8-go października 1921 r.

§ 1.
Na podstawie artykułu 21 punkt 4 Dekretu o samorzą

dzie miejskim z dnia 4 lutego 1919 r. 140 Dekretu o skarbo- 
wości gmin miejskich z dnia 7 lutego 1919 r. Nr. 150, wydaje 
się następujący statut o poborze opłat targowych w m. Będzinie.

§ 2.
Na urządzenie i utrzymanie w porządku targowisk w 

Będzinie pobiera się opłatę od niżej wymienionych przedmio
tów i inwentarza, przywożonych i przyprowadzanych na targi 
miejscowe na sprzedaż.

§ 3.

O p la ta  w w iia a i i
i)

2)
3)
4)
5)
6)
7)
8) 
9}

10)

Od każdego konia znajdującego się na piecu spe
cjalnie wyznaczonym dla handlu koni 200 mk.
Od rogacizny i nierogacizny 100 s
Od prosiąt 30 a
Od barana, kozy lub cielęcia po 30 ,
Od gęsi lub indyka po 25 „
Od kury lub kaczki po 10 „
Od gołębia i kurczęcia 5 „
Od królika, od sztuki po 10 B
Od owoców i okopowizny od jednego straganu

mięs 100 „
Od handlujących garnkami i innemi przedmiotami

miesięcznie 300 „
jednorazowo 100 „

§ 4.
Pobór opłat targowych odbywać się będzie wyłącznie za 

kwitami wyrywanymi z kwitarjuszy, wystawionymi przez 
Magistrat.

§ 5.
Magistratowi przysługuje prawo decyzji co do sposobu 

pobierania opłat targowych.
§ 6.

Właściciele inwentarza i przedmiotów, którzy odmówią 
zapłaty należności targowej będą usunięci z placów na ten 
cel wyznaczonych.

§ 7.
Przeciwdziałający niniejszym przepisom pociągani będą 

do odpowiedzialności z mocy art. 138 K K.
§ 8.

Niniejszy statut obowiążuje od dnia zatwierdzenia przez 
władze Nadzorcze i ogłoszenia przez Magistrat

. .

f&.. M a g i s t r a t .

Niniejszy statut zatwierdzony został przez Ministerstwo 
Spraw Wewnętrznych dnia 19 listopada 1921 n  Zawiadomienie 
Województwa Kieleckiego z dnia 26 listopada r.b. za Nr. 2454(4)2

Będzin, dnia 13 grudnia 1921 r. 
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STATUT
na pobieranie podatku od piwa
przywożonego do m. Będzina

U dusim y u  poslidzmiu Rriy Mii|skie| 
R issta Będzina dali 10 m rc a  1921 roku.

Na zasadzie p. 4 art. 21 Dekretu o samorządzie miejs
kim z dnia 4 lutego 1919 r Nr. 140, art. 1 i 3 Dekretu 
o tymczasowej ordynacji powiatowej dla obszarów Polski b 
zaboru rosyjskiego z dnia 4 lutego 1919 r- Nr. 141, p 1 art, 
I. Dekretu w przedmiocie skarbowości gmin miejskich z dnia 
7 lutego 1919 r. Nr. 150, wydany został następujący statut po 
datku dla m Będzina.

§ I-
Przywożone z zewnątrz do obrębu m. Będzina piwo po

dlega opodatkowaniu na rzecz miasta w wysokości 10 proc. 
każdorazowej akcyzy rządowej, wynoszącej obecnie 5 mk. ód 
litra piwa.

Wysokość podatku od piwa ulegnie podwyżce lub zmniej
szeniu w takiej wysokości, w jakiej podwyższona lub zmniej
szona będzie akcyza rządowa.

§ 2 .
Właściciele piwiarń, restauracji i t. p. zakłady w Bę c’zi 

nie, zajmujące się sprzedażą przywożonego piwa, obowiązan 
są prowadzić księgę składową dla zapisywania ilości przywo
żonego piwa, wysokości zapłaconych sum w browarze, oraz 
akcyzy rządowej za piwo. Do księgi składowej należy wnieść 
natychmiast po otrzymaniu transportu nazwisko wysyłającego, 
liczbę lub zawartość beczek lub butelek piwa sumę zapłaconą 
w browarze za nabyty trunek i akcyzę, miejsce składu i dzień 
odbioru. Księga składowa winna być zawsze przygotowana 
de> rewizji kontrolera Magistratu, któremu należy również 
uprzystępnić dostęp do składu piwa, w celu dokonania rewizji

§ 3
Odbiorcy przywożonego piwa obowiązani są wpłacać do 

Kasy Miejskiej przypadający od nich podatek od piwa — mie
sięcznie, najpóźniej jednak do 5 dnia każdego następnego 
miesiąca, pod rygorem przymusowego ściągnięcia należności 
wraz z kosztami egzekucyjnemi Przy wpłaceniu podatku na
leży złożyć do Wydziału Skarbowego w biurze Magistratu 
(pokój Nr 5! deklarację w 2 egzemplarzach, podług wskaza 
nego przez Magistrat wzoru. Rachunki i kwity na otrzymane 
ne ilości piwa i zapłaconą akcyzę rządową, należy załączyć 
do deklaracji jako dowody; takowe będą zwracane przez Ma 
gistrat składającemu deklarację.

§ 4.
Piwo z innych browarów przewożone przez miasto Bę

dzin, nie podlega opodatkowaniu.
§ 5.

Za przeciwdziałanie przepisom niniejszego statutu winni 
będą karani przez Sądy na mocy art 138 K K.

§ 6.
Niniejszy statut wchodzi w życie od dnia ogłoszenia go 

po zatwierdzeniu go przez Władze Nadzorczą.
Jednocześnie przestaje obowiązywać ustawa na pobiera

nie tej opłaty, z dn 18 marca 1918 r.

Magistrat.

Niniejszy statut zatwierdzony został przez Ministerstwo 
Spraw Wewnętrznych dn. 15 listopada 1921 r Nr. SM. 3300. 
Zawiadomienie Województwa Kieleckiego z dnia 26 listopada 
1921 r. za Nr. Sm 1585(4)4

Będzin, dnia 15 grudnia 1921 r, 
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